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WSTĘP

w wyniku zmian poiityczno-mi 1 it-arnych w Europie Środkowo— 
i^schodniej i rozpadu ZSRR został zakończony okres kontrontac j i 
sdwóch wielkich obozów; Wschodu i ZachodLU Przesunęło to w bliżej 
nie określoną przyszłość wybuch konfliktu zbrojnego na skalę 
wojny kont’ynentałnsj lub światowej. Absolutnie nie oznacza ta^ 
źe ^^iat pozbawiony został groźby wybuchu konfliktów na większą 
skalę niż konflikty lokalne o fRałaj intensywności. Ich źródła 
mogą tkwić w sprzecznościach narodowościowych (nacjonalizmy)? 
problemach terytorialnych (granicznych), religijnych (fundamen- 
talizmy religijne) lub politycznych (wewnętrznych lub 
ś w i a towyc h ).

Świat nadal nie jest spokojny. Wciąż występują nowe ogniska 
zapalne. Rokrocznie notuje się ich około 30, Najwięcej nowych 
konfliktów powstaje w Azji i Afryce, choć i w Europie od 1989 r. 
ich liczba wzrasta. Fakt ten nie może być obojętny lub 
niezauważany podczas analizy możliwych zagrożeń militarnych bez­
pieczeństwa Polski i ewentualnych konfliktów zbrojnych w Euro­
pie, które pośrednio lub bezpośrednio mogą dotyczyć Polski.

Przedmiotem pr3.cy jest analiza wybranych współczesnych konf­
liktów zbrojn’/ch i wojen. Celem podjętych badań jest identyfika­
cja rozmachu czasowo—przestrzennego konfliktów zbrojnych, ocena 
ich charakteru i właściwości oraz retrospektywne spojrzenie na 
związki przyczynowo-skutkowe.

Uzyskane wyniki badań powinny ułatwić dokonanie uogólnień co 
do prawidłowości występujących w procesze przechodzenia od po­
tencjalnych zagrożeń suwerenności i bezpieczeństwa państwa do 
konfliktu zbrojnego lub wojny. Znajomość tych prawidłowości 
(związków, relacji) umożliwi zbudowanie uproszczonego modelu 
prawdopodobnego rozwoju sytuacji militarnej i jej prognozowania.

























kryzysu jaki powstał po rozpadzie ZSRR. UJ zależności od warun­
ków powrót ten realizowany jest na drodze wojskowej lub re— 
strykcjaini i naciskafni ekonofiiicznymi' .

Kolejnym celem polityki zdominowanej przez Rosji? UIspólnoty 
UJiepodległych Państw może być ch^ó orz'/wrócenla swoich wpływów w 
Europie Środkowej =

Analizując te wszystkie zachodzące w UJNP procesy, uzasadnio­
nym wydaje sią rozważanie zagrożenia suwerenności i bezpieczeń­
stwa Po1s k1 ze s tron y moc a rs twowej Rosj i.

Wojny lokalne i konflikty zbrojne miały i mają wpływ na ro­
zwój sytuacji międzynarodowej . Mimo ograniczonego charakteru, 
t’/ch konfliktów, wpływają one w wyraźny sposób na stan ogólnego 
napięcia na świecie.

Konflikty lat 80—tych i 90-tych wychodziły bardzo szybko 
poza ramy stron biorących udział w konfliktach, wpływały w isto­
tny sposób na stosunki między czołowymi mocarstwami świata, a 
niewciągniętymi bezpośrednio w działania wojenne.

Ul działalności przywódców mocarstw (USA i b.ZSRR) w odnie­
sieniu do lokalnych konfliktów zbrojnych możemy wyodrębnić dwa 
stałe czynniki.

UJ dziedzinie politycznej;

- to dążenie do utrzymania swoich wpływów w danym rejonie 
świata i wpływ na kształtowanie sytuacji i opinii między­
narodowej .

Na ostatnim szczycie przywódców państw w‘NP (24. IX. 1993) do 
grona członków wspólnoty dołączyła Gruzja. Tym samym do WNP na­
leży li z 15 byłych radzieckich republik.

17







(D

N
TJ
(Sa
N

(D
(0rM0)
O)
n

C\J

0)
Ci



25 czerwca 1991 roku po ogłoszeniu przez Słowenią i Chorwac­
ją niepod ległości rozpoczstł si^ rozpad Federacyjnej Republiki 
Jugosławii, a 3 lipca i991r., doszło do starć zbrojnych miedzy 
Serbami i Chorwatami w Chorwacji- 19 lipca 1991r=, Prezydium Ju­
gosławii zadecydowało, Jugosłowiańska Armia Ludowa wycofa si^ 
ze Słowenii. Przebieg granic poszczegó1nych republik oraz obsza­
ry objęte wojnę na terenie Bośni i Hercegowiny w 1992r. przed­
stawia rysunek 2.1.

19 listopada 1991 r. w odpowiedzi na uchwalenie nowej Chor­
wackiej konstytucji, w której Serbowie zostali określeni mniej— 
szościę narodowę w Chorwacji i pozbawieni dotychczasowych szero­
kich praw. proklamowali o m  powstanie Serbskiej Republiki 
Krajiny. Samozwańcza republika obejmuje 30 proc. terytorium Cho- 
rwac j i (rysunek 2.2.).
Serbów irytowała te:S nowa flaga Chorwac j i (z szachownicę) , która 
przypominała im czasy drugiej mojny światowej i zbrodnie 
popełnione na ludności serbskiej przez kolaborujęcych z hitle­
rowcami ustaszy. Chorwaci i Muzułmanie oprócz uprzedzeń history­
cznych mieli także różne dężenia przyszłościowe. Chorwaci chcie­
li występić z dotychczaswej federacji i utworzyć oddzielne 
państwo, a Serbowie mieszkający na terenie całej dawnej 
Jugosławii chcieli w niej zostać lub utworzyć "wielką Serbię”.
Po trwających pół roku walkach zbrojnych i stycznia 1992r.. Ser­
bia i Chorwacja zgodziły się na plan pokojowy i wojna w Chorwa- 
cj i stopniowo wygasła. Konflikt został rozwiązany przez wojnę, 
po której ONZ postanowił umieścić w Krajinie swoje oddziały.

N lutym Í992 roku trzy główne partie polityczne Bośni Chor­
wacka wspólnota Demokratyczna, muzułmańska Partia na Rzecz Akcji 
Demokratycznej i Serbska Partia Demokratyczna poinformowały, iż 
uzgodniły mapę etnicznego podziału Bośni na 7 regionów (po 2 dla 
Muzułmanów i Chorwatów i 3 dla Ser-bów kCór^a miała stanowić 
podstawę nowej struktury republiki. W dn. 29.02. do 01=03.i992r.





w Bośni i Hercsgoi.i4in le" ' odbyło si^ referendum niepod iegłośc lowe 
zbojkotowane przez bośniackich Serbów, którzy m e  wyrażali zgody 
na zostanie fnniejs^oścl£^ narodowa w państwie w którym wiatszośó 
stanowi 44 procent Huzułmanów i 17 procent Chorwatów. Serbowie 
bośniaccy proklamowali Serbska Republika Bośni i Hercegowiny ze 
stolica w Banja Luce. Rozbieżności pomiadzy dotychczasowymi 
współmieszkańcami doprowadziły do wybuchu wojny w Bośni i Herce­
gowinie. 3 iipca 1992 roku bośniaccy Chorwaci proklamowali 
własne państwo Herceg—Bośnię ze stolica w Hostarze.

2.1.A. SIŁY î OJSKOiiiE Ul PAŃSTWACH POUISTAŁYCH PO ROZPADZIE 

JUGOSŁAWII .

Siły zbrojne w państwach poŝ istałych po rozpadzie Jugosławii wg 
danych z 1992 r= pubłikowanych w prasie w Zagrzebiu"" 
przedstawiały się następuj ano i

1) hU^Mlfk I HERCEGOkllNA;

- siły muzułmańskie! od 30-50 tys. żołnierzy (milicja) 
uzbrojonych najczęściej w karabiny i pistoxety maszynowe?

- chorwackie! 50 tys. ludzi wyposażonych w nowoczesna broń;
- serbskie (milicja)! 67 tys. ludzi, 300 czołgów, 180 trans­

porterów opancerz., 480 dział;

2) H O m  JUGOSŁAWIA (Serbia i Czarnogóra)!

- 13( tys. żołnierzy (w tym 44,b tys. rekrutów) , 400 tys
rezerwistów, 1000 czołgów, 925 transporterów opancerzo­
nych, 1364 działa i rakiety Z-Z, 4 fregaty, 5 łodzi pod­
wodnych, 480 samolotów bojowych, 136 śmigłowców;

" " 6 1 7 kwietnia 1992r. EUIG i USA uznały Bośnię za niepodległe 
państwo, a 22 maja Bośnia i Hercegowina, Słowenia i Chorwacja 
zostały członkami ONZ,

Rzeczpospołita nr 14(3358) z dn. 18.01.93 r.



3) CHORWACJA;

- Í05 tys. żołnierzy, 80 tys. rezerwistów, 200 czołgów, 200 
transporterów opancerzonych, działa p.łot., rakiety. h4ie 
posiada samolotów bojowych, ma 1 łódź podwodna;

4) MACEDONIA:

- 20 tys. żołnierzy, 80 tys. rezerwistów, - bez lotnictwa i 
broni cia^^^iej ;

5) SŁOWENIA;

— 15 tys. żołnierzy, 85 tys, rezerwistów, 120 czołgów,
200 transporterów opancerzonych.

Stan sił zbrojnych w Bośni i Hercegowinie przedstawia tabela 3

Siły serbskie w Bośni i Hercegowinie sa znacznie silniejsze niż
armie oozostałych stron konfliktu iciło ta.K w f ezulta.i—.
wchłonięcia jednostek byłej Ju.gosławiai^iskzej Armii Ludowej , wy­
cofywanych ze Słowenii i Chorwacji w lipcu 1991 r,, reorganiza— 
c j i b. JAL rozpoczętej w grudniu 1991 r. i związanej z utworze­
niem nowego okręgu wojskowego ze sztabem w Sarajewie) oraz w 
wyniku przegrupowania jednostek z Serbii do Bośni w początkach
1992 r., jeszcze przed wybuchem walk. N byłej JAL 97% żołnierzy

12stanowili Serbowie i Czarnogórcy

Jednocześnie wyciągaj^c wniosk. okresu osiagania suwerenności
przez Słowenię i Chorwac j ę" , aby nie stanaó wobec konieczności

NPZ nr 2-3, 1993 r.
13 Słowenia i Chorwacja ogłosiły niepod i wgłośó 25 czerwca 1991 r., 
al9 lipca Prezydium Jugosławii zdecydowało, że JAL wycofa się ze 
Słowenii. Podpisano rozejm kończac>' ten etap wojny 
jugosławiaóskiej 1 sty^cznia 1992 î. Serbia i Chorwacja zgodziły
się na pian pokojowy i wojna w Chorwacji stopniowo wygasła.























Niemai od początku konfliktu toczą sią rozmowy pokojowo w 
Londynie, Lizbonie, Genewie. Nowym Jorku, Atenach..., etrony 
konfliktu zawierają porozumienia i podpisują rozejmy, które jed­
nak nie są przestrzegane <do sierpnia 1994 r= zawarto 36 
rozsjmów). Obszary kontrolowane przez strony konfliktu w 1993 r. 
przedstawia rysunek 2.0“'.Podczas wznowionych w sierpniu 1993 r= 
rokowań pokojowych strony serbsko-chorwacka oraz muzułmańska 
przedstawiły własne propozycje utworzenia nowej Bo^ni , oraz 
przedyskutowały problem zakończenia blokady Sarajewa przez 
bośniackich Serbów i Mostaru przez bośniackich Chorwatów, d y m ­
kiem rozmów był nowy plan podziału Bośni zgodnie z którym 
Serbowie mieli otrzymaó 52 proc. terytorium Bośni, Muzułmanie 30 
proc., a Chorwaci 18 proc. Nowy plan podziału Bośni przedstawia 
rys. 2.6. Nojna na Bałkanach to niekończący sią ciąg walk o po­
szczególne miejscowości i strategiczne punkty terenu,
szczególnie wzgórza z których można orowadzió blokady dróg i 
miast, w trakie trwania konfliktu wszystkie strony dopuszczają 
sią łamania praw człowieka, blokują konwoje GN2 z pomocą humani­
tarną, stwarzają zagrożenie dla żołnierzy misji pokojowych ONZ. 
Pomimo ustanowienia przez RB ONZ stref bezpieczeństwa w obrąbie 
enklaw muzułmańskich, miasta te były blokowane i ostrzeliwane 
przez artylerią serbską. N celu wymuszenia respektowania decyzji 
RB DNZ 5 1 doprowadzenia do przerwania oblążenia Sarajewa i in­
nych miast bośniackich oraz ochrony sił ONZ w tzw.
"muzułmańskich“' strefach bezpieczeństwa na prośbą sekretarza 
generalnego ONZ Buthrosa Ghalego, Rada Bezpieczeństwa ONZ w maju 
1993 r zecydowała sią wprowadzió ochroną lotniczą dla wojsk ONZ 
w Bośni. Propozycją ochrony lotniczej dla wojsk ONZ w Bośni i 
Hercegowinie przedstawia rys. 2.7,
Siły powietrzne NATO wyznaczone do przeprowadzenia ewentualnych 
uderzeń i rozlokowane we Włoszech przedstwia rys. 2.8,
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PROJEKT PODZIAŁU BOŚNI

B  Sarajewo -

'  REUTER

Muzułmanie
(30%)

Chorwaci
(18%)

r ” " ^  Serbowie 
I____ (52%)

[  Rejon Sarajewa
1____ pod adm inistracją

ONZ

REAKCJE NA PLAN POKOJOWY

BOŚNIACCY SERBOWIE 

2/3 spośród nich akceptuje plan 

BOŚNIACCY MUZUŁMANIE 

Nie akceptują planu, ponieważ:
•  przekazuje Serbom Bośnię wschodnią

i zachodnią, gdzie jak podkreślają doszło 
do aktów ludobójstwa i czystek etnicznych

•  nie daje im dostępu do morza

•  nie uwzględnia porozumienia z 1991 r., 
dającego Muzułmanom ziemie nad Dryną

BOŚNIACCY CHORWACI

Nie akceptują planu, ponieważ:
•  straciliby ziemie w dolinie Neretwy, 

gdzie mają przewagę

•  proponowane państwo bośniackich 
Chorwatów nie obejmuje Bosanskiej 
Posaviny, będącej enklawą chorwacką

•  mogą jeszcze wystąpić o utworzenie 
chorwackiej gminy na sarajewskim 
przedmieściu Stup

R y s ,  2 , 6 .  TMT)wy . p l a n  p o d z i a ł u  B o ś n i  / r o z m o w y  p o k o j o w e  
w G e n e w i e  O f . O B . l G G S  r . / .
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PROPOZYCJA OCHRONY LOTNICZEJ DLA WOJSK ONZ W BOŚNI
Sekretarz generalny ONZ Butros Ghall oświadczył, że ochrona lotnicza sil poko 
jowych zostanie wprowadzona w poniedziałek bądź wtorek. USA rozważają 
możliwość ataków lotniczych by osłonić siły ONZ i dostarczyć pomocy 
humanitamej.
Ok. 60 samolotów bojowych NATO znalazło się 
we Włoszech po tym, gdy Rada Bezpieczeństwa 
ONZ zdecydowała w maju o ochronie sił ONZ w 
tzw. muzułmańskich "strefach bezpieczeństwa" . .

Holandia 
6 samolotów 
F-16

Villafranca i  ) z r

12 samolotów A-10, IA/010 
3 samoloty 
dowodzenia 
EC-130

AUSTRIA
WĘGRY

lyoltO ^  CHORWACJA RUMUNIA

JUGOSŁAWIA

Francja 
8 samolotów 

kJaguar

/

D  FiwKja
f SnułMlotów

WTl O C

f  Z t o l l ^ 0 W C 8 ” F0 C h ”

>  rMACEDONI/

H Y 

Giola del

A d r i a t y k  >

Colle

i\

r

USA
2 smoloty 
AC-130

USA
V  GRECJA V s/'-nA*«'

zkttnisloMred
i y SsamoMtłA-ShibFA-llź

lotniskowe«
"Roosevelf

\
\A

USA ^
4$amototy-umkowc«
KM3$

¡¿gjgga WaKABRYTANlA ^f^izssmolotów 
Jaguar

P y s .  2 , 7 ,  P r o p o z y c j a  o c h r o n y . l o t n i c z e j  d l a  w o j s k  ONZ  w B o ś n i
19
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SIŁY POWIETRZNE NATO

Samoloty 
Lokalizac^ taktyczna Myilhłca Pomocnicie Zurladowcze AWACS Transportowe

Rozpoznnua
elektronicznego

1 Malpensa 2 brytyjskie K-1 
Tnstar tankers

2 Ghedi 10 tureckich F-16s

3 Villafranca 6 holenderskich 
F-16A Close Air 
Support

8 holenderskich 
F-16S

4 Vicenza 1 hiszpański 
CASA 212

5 Istrana

6 Aviano 12U.S. O/A-IOs 
12U.S. F-16S 
i 8 amerykańskich 
F/A-18D Hornets

7 Rivolto 8 francuskich 
Jaguars

8 Cetvia 10 francuskich 
Mirage 2000

9 Adriatyk 
(lotnis­
kowce)

12 amerykańskich 
F-14 Tomcats i 
F-16 Hornets

•USS
Roosevelt

•  HMS 
Invincible

6 brytyjskich Sea 
Harriers

•  Foch
6 francuskich 
Super Etendard 
4P

•USS
America

12 amerykańskich 
F/A-18C kib 
F-14 i 6 A-6ES

10 Gioia del 
Colle

9 brytyjskich Jaguar 
i 8 F-3 Tornados

I'M !

5 francuskich 
Miraae F-ls

11 Brindisi

12 Trapani

13 Sigonella

2 NATO 
E-3D NAEWs

3 amerykańskie 
EC-130S.

. WŁOCHY
o e © o ^ ^ -
:HY

i,

BOŚNIA i HERCEGOWINA

g  ©Srebrenica 
'̂ ajewo

( B m
.

2 amerykańskie 
AC-130 Spectres

1 francuski E-3F 
AEW i 8 NATO 
E-3AS

10 amerykańskich 
KC-135S REUTER

Rys. 2,8. Siły powietrzne NATO przeznaczone do ochrony wojsk ONZ w Bośni^^

20 Rzeczpospolita nr 32/3681/ z dn, 08.02.1994 r.
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24.04.94) zginało 7 OO 5 a rannych zostało ponad 2 tys. 
muzułmanów. Strona serbska straciła 30, a rannych zostało 160 
żołnierzy,

14 cieni u. Go r ażo e toc z y ła s 1 ̂ też ba ta 1 i a po 1 i t y c z n a .Ros j i o 
odzyskanie swoich mocarstwowych wpływów w tym regionie. Rosyjski 
parlament kategorycznie potopił ataki bombowe dokonane na pozyc­
je serbskie przez sił>̂  NATO. Rosjanie zażądali natychmiastowego 
przerwania prób siłowego, militarnego rozwisązania konfliktu na 
Bałkanach. Rzecznik rosyjskiego MSZ stwierdził, ^ż “Rosja nigdy 
nie pogodzi si^ z rolsą paóstwa drugiej kategorii 1 młodszego 
partnera, którego informuje si^ o bombardowaniu pozycji serbs— 
kich dopiero post factum“ "̂".

18 marca 1994 roku w Waszyngtonie podpisano dwa porozumie­
nia, o utworzeniu w Bośni 1 Hercegowinie federacji chorwacko- 
muzułmaóskiej i o zasadach poł^ączenia tej federacj 1 w konfedera­
cją z Chorwacja^. Akt ten był następstwem podpisanego przez 
przedstawiciel i Chorwatów, Bośniackich Chorwatów i Muzułmanów 
1 marca 1994 r. porozumienia wstępnego. Konstytucja nowej chor- 
wacko-muzułmaóskiej federacji przewiduje powołanie prezydenta 1 

jednego wiceprezydenta, wyłonionych w wyniku demokratycznych 
wyborów przeprowadzanych co 4 lata, oraz utworzenie dwuizbowego 
parlamentu, gdzie w izbie deputowanych większość stanowić będę 
Muzułmanie, a skład izby regionów ustalony będzie na zasadzie 
“parytetu“. Strony zdecydowały o natychmiastowym utworzeniu fe­
deracji na 30 proc. terytorium Bośni nie zajmowanych przez 
Serbię. Według propozycj1 chorwacko-muzułmańskiej fereracj1 nowe 
państwo bośniackie ma się składać z kantonów. Kontrolę nad B z 
nich stanowięcymi według propozycji chorwacko-muzułmańskie j ok. 
58 proc. obszaru dawnej Bośni 1 Hercegowinyma przejęć federacja. 
Pozostałe 42 proc. federacja zgadza się oddać Serbom. Muzułmań- 
sko-chorwackę propozycję dla Bośni przedstawia rys.
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MUZUŁMAŃSKO-CHORWACKA PROPOZYCJA DLA BOŚNI
Nowa federacja m uzutm ańsko-chorw acka w Bośni pragnie 
spraw ow ać kontro lę nad 8 kantonam i stanow iącym i ok. 58 
proc. obszaru tej repub lik i dawnej Jugosławii. Pozostałe  
42 proc. federacja  zgadza się oddać Serbom . Mediatorzy, 
którzy będą przew odniczyć rozm owom  poko­
jow ym  w  czw artek w G enew ie zapro­
ponow ali podział w  stosunku 5 1 :49, 
przyznając w iększą część  
bośniackim  M uzułm anom  
i Chorw atom .

1 Unsko
2 Posavski
3 Tuzlansko
4 Zenicko

Obszary zamieszkane przez:
M uzułm anów | I 
i C horw atów  '—

J\ Serbów 1 1

<=)®

.0®

5 G orazdanski ;
6 S rednjebosanski i
7 Srednjehercegovacki |
8 Zapadnohercegovackii

Rys, 2,10, Muzułmańsko-chorwacka propozycja dla Bośni
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Brczka ma tylko 5 km. szerokości), oraz tereny opanowane przez 
bośniackich Serbów we wschodniej i zachodniej części Bośni, 
Ofensywa armii bośniackiej ma na celu z 1ikwidowanie korytarzy 
zaopatrzeniowych wojsk Serbów bośniackich w północnej i 
środkowej części kraju, oraz otwarcie drogi Tuzia-Sarajewo— 
wy b r z eże Ad r i a t y k u .
05.08.1994 r. żołnierze serbscy sprowokowali kolejny incydent z 
żołnierzami ukraińskiego kontv^ngentu ONZ, zabierajsic ze składu 
ciężkiej broni w Ildży koło Sarajewa (w lutym 1994 r. po odblo­
kowaniu Sarajewa zgodnie z decyzjją RB ONZ znajdująca się wokół 
miasta broń ciężka została zmagazynowana i przekazana pod ochro— 
n ę wo j s k ON Z) c z ęśó z g rornad z on e j tam broni i ostrzelali f ran c us— 
ki helikopter zwiadowczy wykonujący zadania patrolowe. W odpo­
wiedzi na ten akt agresji samoloty NATO zbombardowały naziemne 
pozycje bośniackich serbów wokół miasta, a dowództwo UNPROFOR-u 
zażądało natychmiastowego zwrotu uprowadzonej broni. Jeszcze raz 
potwierdził się fakt, że tylko zdecydowana postawa, poparta sku­
tecznym działaniem sił powietrznych NATO, daje pozytywne rezul­
taty w egzekwowaniu respektowania przez bośniackich serbów rezo­
lucji RB ONZ. Dzień oo nalocie oddali o m  skradziona broń.
Ta akcja sił NATO została inaczej odebrana przez polityków ro­
syjskich, niż podobne użycie lotnictwa NATO, Í0 kwietnia 1994 r. 
do zbombardowania pozycji serbskich atakujących enklawę Gorażde. 
N opublikowanym 06.08.1994 r. oświadczeniu rosyjskie MSZ główny 
nacisk położyło na szybka reakcję serbskiego dowództwa, które 
bez większych oporów zwróciło ciężka broń, a nie na żadaniach w 
stosunku do strony zachodniej wcześniejszego konsultowania ze 
strona rosyjska użycia środków napadu powietrznego w stosunku do 
Serbów bośniackich. Ponadto strona rosyjska wyraziła nadzieję, 
że dowództwo serbskie nie dopuści więcej do podobnych orowokacji 
i skieruje swoje wysiłki na uregulowanie konfliktu w Bośni zgod­
nie z propozycjami “grupy kontaktowej”.

Wydaje się dzięki stanowisku rządu serbskiego w Belgradzie, 
embargo nałożone na Serbów bośniackich, poparte zdecydowana pos­
tawa ONZ 1 NATO może przynieść skuteczne rozwia^snie konfliktu.





nia dzia.łari zbrojnych strefach zdesni 1 i tary zoranych. 06. Í0. 
1994r. oddział armii bośniackiej zlikwidował na górze igman (re­
jon Sarajewa) pododdział serbski składaja^cy się z Í6 żołnierz^/ x 
4 pielęgniarek. UJydarzenie to spowodowało dalsze zakłócenie at­
mosfery odprężenia w Sarajewie. Aby nxe dopuścić do wyiTiknięcia 
się sytuacji spod kontroli sił pokojowych, jeszcze tego samego 
dnia dwa bataliony francuskich żołnierzy sił UNPROFOR-u, zmusiło 
do wycofania się ze strefy zdemi1 itaryzowanej 550 żołnierzy 
bośniackich, a Dowództwo Sił Pokojowych zagroziło użyciem siły 
przeciwko armii bośniackiej, jeżeli nie wycofajoni wszystkich 
5wo i c h wojsk ze stref y z d em i 1 i ta r y z owan ej wo k ół Sa raj ewa. Na 
przełomie października i listopada Í994r. Muzułmanie odnosili 
sukcesy' wwalce przeciwko wojskom serbskim w północnej Bośni 
(skutki ofensywy muzułmańskiej rozpoczętej w ostatniej dekadzie 
pażd z iern i k a 1994 r.

Przeciwdziałanie konfliktowi przez siły pokojowe ONZ i orga­
nizacje międzynarodowe nie przyniosło do tej pory trwałych re­
zultatów, a sporadyczne naloty NATO na pozycje serbskie, często 
bardziej propagandowe niż wymuszające (npí nalot na pusty czołg 
serbski we wrześniu 1994r.) nie stanowią realnej formy odstra­
szania militarnego mogącego wymusić na stronach konfliktu prze­
strzeganie rezolucji RB ONZ, a czasami mogą stanowić potwierdze­
nie bezkarności za nieliczenie się z opinią międzynarodową i 
nieprzestrzeganie rezolucji RB ONZ.
Aby zwiększyć skuteczność odstraszania militarnego NATO proponu­
je przeprowadzanie bombardowań kilku celów jednocześnie, bez 
wcześniejszego ostrzegania atakowanych stron. Do połowy listopa­
da 1994r. lotnictwo NATO dokonało 4 nalotów na pozycje 
bośniackich Serbów, każdorazowo powiadamiając na pół godziny 
przed atakiem jakie cele zostaną zbombardowane= Propozycja Paktu 
Północnoatlantyckiego nie spotkała się jednak z pozytywnym przy­
jęciem ze strony Sekretarza Generalnego ONZ Butrosa Ghali, który 
zaproponował aby NATO wysłało misję do siedziby ONZ w celu prze­
dyskutowania form bombardowań w Bośni, sprzeciwiając się jedno­
cześnie NATO-wskiej propozycji przeprowadzania ataków lotniczych 
bez ostrzeżenia.









Tymczaseoi w trwającej od 3i.l0.i994r. kontrofensywie w 
póirsocno-zachodnisj Bośni, siły serbskie 09.11«1994r= przeprowa­
dziły atak lotniczV‘' na iTiUzu.łfnańską enklawę Binacia, E>o przepro­
wadzenia nalotu. Serbowie bośniaccy wykorzystali lotnisko w Udbi— 
nie (Serbska Krajina w Chorwacji). Celem ataku była pracu.jSłca w 
enklawie Bihacia muzułmatiska fabryka amunicji. Nalot spowodował 
obrażenia u 14 osób. 14.ii.l994r. Serbowie bośniaccy przejmujące 
panowanie nad strategicznym wzgórzem Grabez utwierdziły swoje 
sukcesy w toczaccych się w enklawie walkach. Trwajajce w tym rejo­
nie walki naruszaję decyzje RB ONZ w sprawie “muzułmańskich 
stref bezpieczeństwa". Użycie lotnictwa, prowadzenie ataków Ser­
bów chorwackich z opanowanej przez nich Krajiny przeciwko 
bośniackim Muzułmanom i kontynuowanie kontrofensywy przez stronę 
serbskac zostało potępione przez obradujaęcę w trybie pilnym 
13.11.1994r. RB ONZ, która wezwała strony konfliktu do zaprze­
stania walk w rejonie Bihacia. W tym samym czasie Chorwacja 
zwróciła się do sił pokojowych, aby uniemożliwiły wykorzystywa­
nie terytorium chorwackiego przez siły zbrojne secesjunistów 
serbskich do prowadzenia ofensywy przeciwko bośniackim
Muzułmanom, w wyniku której w ciągu 14 dni Serbowie bośniaccy

2odbili ok. Sny 2 lUukm terytorium utraconego w październiku 
1994 r. na rzec z a rm i i bośn i ac k i ej,

Obradujący 11.il.l994r. w Pale parlament Serbów bośniackich 
wyraził zgodę na wprowadzenie stanu wojennego na wszystkich te­
renach Bośni opanowanych przez Serbów, jednocześnie parlamenta­
rzyści podjęli decyzję uniemożl iwiaj £łcą liderowi bośniackich 
Serbów ewentualne rozwiązanie parlamentu w przypadku wprowadzę- 
nia stanu wojennego na terenie kraju'"’"'. Parlament Serbów Krajin- 
skich natomiast, przyjął i0.li.i994r. projekt dokumentu w spra­
wie prowadzenia działań mających na celu znalezienie rozwiązań 
umożliwiających w przyszłości utworzenie federacji państw Serb­
skich w skład której wejdą nowa Jugosławia (Serbia i

""Zgodnie z przyjętą przez parlament samozwańczej Serbskiej 
Republiki w Bośni poprawką do konstytucji, tylko sam parlament 
może podjąć decyzję o swoim rozwiązaniu się.









bośniackich, a samego miasta ok = 500 żołnierzy. Równocześnie z
atakowaniem enklawy Bihacia siły Serbów bośniackich kontynuowały 
zatrzymywanie w formie zakładników żołnierzy misji pokojowej. 
27.11.1994r. Serbowie zatrzymali 150 brytyjskich i holenderskich 
żołnierzy UNPROFOR—u. Niepowodzeniem zakoiłczyła si^ też misja 
sekretarza generalnego ONZ Bu.trosa Ghalego, który przebywając w 
Sarajewie 30.11.1994r, zaproponował Radowanowi Karadżiciowi 
spotkanie na lotnisku. w stolicy Bośni. Przywódca serbów 
bośniackich odrzucił tą propozycją. W Sarajewie doszło również 
do gwałtownych demonstracji potąpiających ONZ za bezradność 
wobec wojn'/ w b. Jugosławii. Gnali zapowiedział, że jeżeli 
wałczące strony nie okażą gotowości do rozmów, to RB ONZ może 
przerwać kontynuowanie misji pokojowej ONZ w Bośni. Ocenia sią, 
że do wycofania stać jonuj ących w b. Jugosławii 23 tys. 
"błąkitnych hełmów“ potrzeba bądzie co najmniej 3 uzbrojonych 
dywizji, tj . ponad 20 tys. żołnierzy oraz tyle samo personelu 
pomocniczego. Gotowość do wysłania takiej liczby wojska
zadeklarowały Stany Zjednoczone oraz zapowiedziały, że 
02.i2.1994r. przedstawią członkom Grupy Kontaktowej “rozwiązanie 
dyplomatyczne stanowiące jedyne w/jście z kryzysu". Niemoc ONZ i 
NATO spotkała sią z powszechną krytyką w świecie. Brytyjska 
premier Nargaret Thatcher stwierdziła, że działanie paktu w 
Bośni całkowicie pozbawiło tą organizacją wiarygodności i 
wezwała do podjącia natychmiastowych ataków lotniczych przeciwko 
siłom serbskim w Bośni. Amerykański repuublikański senator 
Robert Doole wezwał do wycofania sił ONZ z Bałkanów i 
rozpoczącia regularnych ataków lotniczych NATO na pozycje Serbów 
oraz zniesienie embarga na dostawy broni dla Muzułmanów.

w wyniku nasilających sią ataków serbskich na enklawą
Bihacia, Chorwacja zapowiedziała interwencją wojskową, jeżeli 
pojawi sią groźba, że padnie oblążony Bihać. Dla armii 
chorwackiej kryterium oceny zagrożenia bądzie zaprzestanie oporu 
przez 5 korpus armii bośniackiej i przejście do walk ulicznych. 
Ol.í2.1994r. oddział Serbów bośniackich wtargnął na głąbokość i 
km na terytorium Chorwacji i uprowadził 7 żołnierzy z 
ukraińskiego kontyngentu sił ONZ oraz transporter opancerzony.
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3.1. PAŃSTUIA BAŁTYCKIE

i\- kra.j5 c;h na.d bałtyckie ii Kosjanie scanawisą ¿u.d.ności
Estonii, 34% ludności Łotwy i 10% ludności Litwy. Największe 
napięcia na tle narodowościowyai występuję w Estonii i na Łotwie. 
Napięcia między paiistwami bałtyckimi i Rosję spowodowane były 
odmowę Rosji odnośnie szybkiego wycofania swoich w o j s k  z  ceryt— 
orium tych paî istw- Pai'istwa nadbałtyckie traktuję warunek ten 
jako niezbędny do zyskania pełnej suwerennośći. Jako pierwsze 
wojska rosyjskie wycofały się w sierpniu 1993r. z Litwy. Rozmowy 
dotyczęce Łotwy i Estonii kilkakrotnie znajdowały się w impasie. 
Rosja kilkakrotnie anulowała datę 31 sierpnia 1994 r. jako osta­
teczny termin ewakuacji 2500 żołnierzy rosyjskich z Estonii, 
stawiajęc warunki finansowe. Punktami spornymi w negocjacjach 
były żędania Rosji. aby Estonia partycypowała w kosztach 
zwięzanych z wycofaniem (chodzi o 23 min. doi.) oraz by ok. iO 
tys. emerytowanych żołnierzy rosyjskich mogło dostać prawo poby­
tu w tym kraju.

Również granica między Es ronię i Rosję jest przedmiotem spo­
ru, przebiega ona przez terytoria, które przed wojnę należały do 
_ 41 1 ' _Estonii . Ubecna granica uznawana przez rederację Kesyjskę prze­
biega wzdłuż administracyjnych granic oddzielajęcych dawne repu­
bliki radzieckie. Dekret w tej sprawie prezydent Borys Jelcyn 
podpisał w czerwcu 1994r., a 12 sierpnia 1994r. opierajęc się na 
Karcie KBNE uznajęcej istniejęce granice za nienaruszalne Rosja 
rozpoczęła ustawianie słupów granicznych na granicy z Estonię. 
Strona estońska granicę tę uważa jako “tymczasowę linię", 
uznajęc za ważne granice przedwojenne, wytyczone w oparciu o

¿LOtraktat zawarty w Tartu w lutym ł920r. Przebieg "obu" granic 
między Estonię i Rosję przedstawia r>-sunek 3.1"̂ '“.
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Rzeczpospolita nr 73(3727) z dn. 02-04.1994 r.i
Traktat w Tartu podpisano na zakończenie wojny estońska 

dzieckiej w 1920r.
Rzeczpospolita nr 196(3845) z dn= 24.08.1994r.
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zajętego terytoriam, grożsic cofnięciem zyouy na tr an^łpor t ur ¿lez 
tureckie terytorium pomocy militarnej dla Armenii.

Ul związku z niebezpieczetietern umiędzynarodowienia się kon­
fliktu i zaangażowania się Turcji, ostry sprzeciw wystosowały 
Stany Zjednoczone, grożęc Turcji wstrzymaniem pomocy wojskowej i 
gospodarczej . KBUJE, ONZ oraz prezydent Rosji opowiedzieli się za 
bezwarunkowym zawieszeniu broni, a RB ONZ wezwała do natychmia­
stowego wycofania si^ sił ormmiańskich z terytorium 
Azerbejdżanu.

Dodatkowo sytuację skomplikowały walki o władzę w samym 
Azerbej dżanie^'" .

Zmienia się także stanowisko Rosji wobec wydarzeń w Azerbej­
dżanie, wycofuje ona poparcia dla Armenii i opowiada się za 
Aiijewem i Husejnowem w sporze z Elczibejem. Działania te maję 
na celu odzyskanie utraconych na rzecz Turcji wpływów w tym re­
jonie. Pomimo jednoznacznego stanowiska RB ONZ i podjęcia 
29.07.93 r. rezolucji nakazujęcej Ormianom “natychmiastowe i 
bezwarunkowe” wycofanie wojsk z okupowanych rejonów Azerbejdżanu 
oraz zastosowanie się do planów pokojowego rozwięzania 
konfliktów proponowanych przez KBwE, konflikt nie został 
rozwięzany. Strony raz po raz łamię ogłszanie zawieszenia broni.

Pomimo stosunkowo niedużej ilości ofiar śmiertelnych, szaco­
wanych na około 2000, konflikt ten spowodował migrację około 
350000 uchodźców. UJydaje się , że potencjał konfliktu w znacznej

Spór o władzę toczył się między czterema pretendentami do fo­
tela prezydenta^ A. Elczibejem — w wyborach 1992 r. uzyskał po­
parcie około ó0% wyborców, popierany^ przez USA i lurcję, ale po 
wejściu do stolicy oddziałów postkomunistycznej zbrojnej azer— 
skiej opozycji pod dowództwem pułkownika Sureta Husejnowa - 
18.07.93 r. czasowo przekazał władzę przewodniczęcemu parlamentu 
G. Alijewowi (popierany przez przez Rosję), schronił się w ro­
dzinnym Nachiczewaniu. Husejnow ogłosił, że przejmuje władzę w 
Azerbejdżanie, ale parlament nie zaaprobował tego samozwańczego 
kroku. Czwartym pretendentem był A. Mutaiibow - były szef partii 
komunistycznej <1990-1991) oraz prezydent Azerbejdżanu w latach 
1991-1992.







Na przełomie września i października 19v4r. doszło do zao—
rżenia si^ sytuacji wewnętrznej w Azerbejcr i * . .0 V - Í 9 v 4 r

zastrzelona d wóc h współ p rac own i k ów p re z yd en ta A i i j ewa, wiceprze­
wodniczącego parlamentu Afijaddina Ragimowa i szefa prezydenc­
kiej ochrony Szamsiego Ragimowa. 02.10.1994r. prokurator gene­
ralny republiki Ali Umarow poinformował, źe władze zatrzymały 
trzech członków OliONU (milicji do zadań specjalnych) podejrza­
nych o dokonanie tych morderstw- k* godzinę po jego oś‘wiadczsniu 
w szeregach OMOflU wybuchł bunt, na czele którego stanęł wicemi­
nister spraw wewnętrznych Azerbejdżanu generał Rawszan DźawadQV‘4. 
Zbuntowany pododdział w sile 70 milicjantów wdarł się do budynku 
Prokuratury Generalnej i biorąc zakładników (w tym również pro­
kuratora generalnego), żądając uwolnienia podejrżanych o dokona­
nie morderstwa milicjantów. 03.i0.1994r. buntownicy zwolnili 
zakładników i wycofali się do koszar, które zostały otoczone 
przez wojska rządowe. Minister Spraw wewnętrznych Azerbej dżanu. 
Ramii Usu-bow wezwał do poddania się generała Dżawadowa. Generał 
Dżawadow oświadczY^ł że w pełni uznaje władzę prezydenta, ale nie 
podda się dopóty, dopóki aresztowani milicjanci nie zostaną zwo­
lnieni. Częśó milicjantów złożyła jednak broń, reszta pozostała 
w bazie otoczonej przez wojska rządowe, w związku z pogarszającą 
się sytuacją wewnętrzną 03.i0.1994r. prezydent Azerbejdżanu 
Gejdar Alijew wprowadził stan wyjątkowy w stolicy kraju. Baku, w 
trakcie trwania którego zawieszona zostaje działainośó Qrganiza— 
c j i poi ityczny'ch i społecznych, przepisy zakazują wszelkich ma­
nifestacji strajków i wieców, ulice patrolowane będą przez od­
działy milicji i wojska, a w mieście od godziny 20.00 do gadziny 
6.00 czasu miej scowego obowiązywać będ zle godzina po i icyj na.

c r iCj
Do buntu doszło także w 6iandży~’~ (drugim co do wielkości 

mieście Azerbejdżanu). N trakcie walk zginęło trzech żołnierzy 
wojsk rządowych i aresztowano 129 uczestników buntu. Prezydent 
Gejdar Alijew, stwierdził że nie dopuścił do zamachu stanu w

W Giandży stan wyj ątkowy wprowadzono 11.10.iVV4r
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gdzie Ukraina może mieá sińioje interesy,

Gruzja przeżywa nie tylko prcfbłsmy narodowościowe, lecz 
także wenw^trzne. Po rozpadzie Zwis^zku Radzieckiego dyktatorskie 
zapady ówczesnego prezydenta Gruzji Zwiada Gamsachurdii, dopro­
wadziły kraj do chaosu i klaski. Na walki zbrojne m e  trzeba 
było dług-o czekać. Dowódca gwardii narodowej Tangí z Kitowan i 
dowódca parami iitarnych oddziałów "Mchedrioni ” Dżaba Joselani

Alpodniśli bunt przeciwko Gamsachurdii doprowadzili do jego oba­
lenia w styczniu. 1992 r. N marcu 1992 r. na czele Rady 
Państwa staje Eduard Szewardnadze, udaje mu si^ doprowadzić do 
zawieszenia broni w obu narodowościowych konfliktach,

N Gruzji jednak wybucha nowy konflikt militarny pomiędzy 
zwolennikami obalonego prezydenta Zwiada Gamsachurdii, a zwolen­
nikami Eduarda Szewardnadze. Dochodzi do rozbicia parlamentu.
“Zwiadziści” postanawiają powołać "swój niezależy parlament". 
Pomimo liczebnej przewagi wojsk rza.dowych partyzanci opa^owujs^ 
coraz więfcej terenów. Odżywa konflikt abchaski,

Ne wrześniu oddziały abchaskie wspomagane przez zwolenników 
Federacj i Ludów Północnego Kaukazu wypierajé» Gruzinów z Abcha— 
z j i. Ul obliczu zagrożenia stolicy Tbilisi ze strony 
"Zwiadystów", Szewardnadze decyduje o wsta^pieniu Gruzji do

/ . o
UINP"̂ .̂ Gruzja zostaje objęta traktatem o wzajemnym bezpieczeń­
stwie. Siły zbrojne NNP <w przewadze rosyjskie)'^' przystępujsi do 
ochrony szlaków kolejowych i instalacji strategicznych w Gruzji. 
Nojska rzsłdowe przechodzę do ofensywy, której celem jest odzys­
kanie wszystkich zagarniętych przez partyzantów eks-prezydenta 
Zwiada Gamsachurdii terenów. 0i.ll.i993r. wojska gruzińskie do­
tarły do granicy z Abchazję wypierajęc partyzantów z terytorium 
Gruzji. 31.12.1993 r. gruzińskie dowódctwo wojskowe poinformo-
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Rzeczpospolita nr 212(3556) z dn. 10.09.19v3 r.>
Na szczycie przywódców państw WNP 24.09.1993 r. do grona 

państw Nspólnoty przystępiła Gruzja, tym samym do NNP 
należy 1 1 z 15 b. republik radzieckich.
Rzeczpospolita nr 241 (3585) z dn= 14=10 1993r.





















ucieczki. Problem uchodźców, a zwłaszcza, ludności inguskiej , 
przepędzonej z Osetii Północnej, cięgle nie jest rozwięzany. 
Rzęd Rosji w listopadzie 1992r., po krwawych zamieszkach, 
ogłosił w tym rejonie stan w-yjętkow-y i skierował tam 10 tys. 
źołnierz^y. UJprowadzenie stanu, wyjętkowego nie zahamowało aktów 
przemocy. W sierpniu 1993 r. z z-asadzce w Osetii Północnej 
zgiń ̂ł administrator stanu wyjętkowego w tym rejujniti kiiktor 
Polianiczko. kfr~az z nim śmier*ó ponieśli; dca 42 korpusu rosyj- 
s k i ej a r m ii gen. An a to 1 i j Ko r ec ki i o f i c e r" oc bron y . A k ty te r r" 0  r u 
utrudniaj ę powr“ót inguskich uchodźców do domów w Osetii 
Północnej .

Północno kaukaska republika Czeczenii od jesieni 199ir. dęźy 
do uniezależnienia się od Rosji, w listopadzie 199ir. nowo wy­
brany na prezydenta republiki Dźochar Dudajew ib. generał lotni­
ctwa ZSRR) ogłosił niezawisłość Czeczenii od Rosji. Rosja nigdy 
nie uznała tego aktu. Czeczeiiskie dęźenia niepodległościowe nie 
zyskały uznania również za granicę. Prezydent Czeczenii zarzuca 
Rosji wywieranie nacisku na inne kraje b. ZSRR, by one wzorem 
Rosji wprowadziły przeciwko Czeczenii embargo gospodarcze. W 
1993r. ze względu na ororosyjskę działalność opozycji parlamen­
tarnej Dudajew rozwięzał parlament. Upozycja przeciwna prezyden­
towi samozwańczej Republiki Czeczenii utworzyła Tymczasowę Radę 
Republiki Czeczenii (nieformalny parlament złożony z przedstawi­
cieli opozycji wszystkich regionów Czeczenii) na czele której 
stanęł Umar Awturchanow. 27.05.1994r. po nieudanym zamachu na 
Dudajewa stosunki rosyjsko-czeczeńskie uległy dalszemu zaostrze­
niu, czego skutkiem było podpisanie przez prezydenta Rosji 
Eiorysa Jelcyna dekretu o rozszerzeniu stanu wyjętkowego 
obowięzujęcego w Osetii Północnej od końca 1992r. na 
inguszetyńsko-czeczeńskie strefy przygraniczne'"^'^ . Czeczenia uzna- 
J ten f-akt za akt militarnej -agresji F(osj i rozpoczęła na. spor—

Po ogłoszeniu w 199ir. niepodległości przez Czeczenię (wcho­
dziła w skład Republiki Czeczeńsko-Inguskiej) nie zostały wyty­
czone oficjalne granice między Czeczenię i Inguszetię.
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chu wojny domowej, jednocześnie wezwał gen. Dudajewa do dobro­
wolnego Listąpienia i przekazania władzy nowemu rzsądowi ”jednoścx 
narodowej " = l̂ g propozycji Moskwy dwustronne stosunki między daw­
nymi republikami miałybv' opierać się na porozumieniu o podziale 
pełnomocnietw, podobnie jak stosunki Moskwy z Tatarstanem. 
Pamiętać należy że słabość Czeczenii jako górskiego kraju stano­
wi zarazem o jego sile. Istnienie wielu ośrodków władzy starszy­
zny kozackiej 5 półniezależnych dolin, aułów powoduje że zdobycie 
jednego górskiego regionu, nie jest równoznaczne z opanowaniem 
całego kraju.

Strona rosyjska traktując Czeczenię jako integralną część 
Federacji Rosyjskiej, uznaje wszelkie próby Dudajewa mające na 
celu pozyskanie sojuszników w innych krajach niuzułmaóskich, za 
ingerencję państw trzecich w wewnętrzne sprawy Rosji, ewentualna 
więc rosyjska operacja wojskowa zgodnie z postanowieniami Karty 
NZ nie będzie wymagała jakiejkolwiek akceptacji czy kontroli ze 
strony KBWE, czy OMZ= We wrześniu 1994r. jeden z przywódców cze­
czeńskiej opozycji Rusłan Chasbułatow zabiegał w Moskwie o pomoc 
Federacji Rosyjskiej w zakresie sprzętu wojskowego i wsparcie 
finansowe opozycji. Bsrezo prawdopodobne wydaje się że w razie 
rozszerzenia się wojny domowej Rosja odpowiadając na prośbę Rady 
Tymczasowej, '"o przywrócenie porządku prawnego w republice” wys­
tąpi w roli mediatora i skieruje do Czeczenii swoje Wojska w 
charakterze sił pokojowych powtarzając tym samym scenariusz roz­
wiązania konfliktów z Gruzji i Azerbejdżanu.

3U.OV.1994r. między godz= 6.00 a 7.00 doszło tio ponownych 
ataków sił opozycji wspieranych przez wojska rosyjskie na 
wybrane obiekty użyteczności publicznej w Czeczenii. Załogi 
czterech rosyjskich śmigłowców bojowych ostrzelały w Groźnym 
budynek lotniska, pas startowy i stojące na nim samoloty. 
Zniszczono również czołgi stanowiska artylerii przeciwlotniczej 
broniącej lotniska. Taki sam przebieg miał atak na osadę 
BR-3 tskoje w kon trolowanym przez Umara Awturenanowa rejonie 
nadtierecznym (ludność osady popiera prezydenta Dudajewa i nie





skupiona jest ^okói trzech politycznych przyvT?ódi_ów;

a/ Umara Awturcnanowa — przewodniczącego Rady Tymczasowej, 
cieszsicego si^ poparciem Moskwy (najsilniejsza cz^śd 
u.grupGwania opozycyj nego) ;

b/ Rusłana Chasbułatowa - byłego przewodnicza^cego rosyjskie­
go parlamentu. Wzywa on prezydenta Dudajewa do przekaza­
nia władzy opozycji i do zakończenia bratobójczej wałki. 
Jest on przeciwnikiem politycznym Umara Awturchanowa, 
którego oskarża o zbyt bliskie kontakty z Moskwa^ i potv~ 
pia za zwrócenie się o pomoc wojskowa do Rosji;

c/ Doku Zagwajewa - dawnego przewodniczącego byłej Rady Naj­
wyższej Czeczeńsko—Inguskiej Republiki Autonomicznej.

19.i0.1994r. siły rzacowe rozpoczęły w miejscowości 
Urus-Martan kontrofensywę przeciwko oddziałom opozycji którym 
przewodził eks-burmistrz Groźnego Biesłan Gantermirow (dowódca 
połączonych sił opozycji). Siły rządowe w ilości ok. 2000 
żołnierzy przy współudziale artylerii i czołgów rozbiły oddziały 
opozycji. Ul walkach śmieró poniosło ok. 2 0 0 osób, a prezydent
Dżochar Dudajew zażadał od sił opozycji złożenia brom w ciągu 
3 dni. Ul przeciwnym wypadku zagroził przejściem zdecydowanych 
rozwiązań siłowych. Do ponownych walk doszło w nocy 25 listopada 
1994r. Po przygotowaniu artyleryjskim i ataku z powietrza 
prowadzonym przy użyciu ok. 40 śmigłowców, 26.ii.l994r. siły 
opozycji wspierane przez ok. 30 czołgów i transporterów
opancerzonych rozpoczęły szturm na Groznyj. Oddziały 
przeciwni ków prezydenta Dudajewa gu zai_iętyi_h waikai_h w centrum 
stolicy na krótki okres czasu zajęły pałac prezydencki. Po 
zdobyciu pałacu, przywódcy Rady Tymczasowej wydali oświadczenie 
o przejęciu władzy w Czeczenii. Jednak w nocy z soboty na 
niedzielę 26/27.i 1.1994r. zmobilizowane przez Dudajewa w innych 
częściach miasta oddziały przysts^piły do kontrofensywy i już 
27.il.l994r. całkowicie opanowały sytuację w mieście. według 
danych strony rziądowej w ciggu dwudniowych walk zginęło ok. 300



żioinierzy opozycji, a 1 2 0 wzięto do niewoli, líláróo wziętych do 
niewoli znajdują sią żołnierze rosyjscy. UJojska rządowe 
zniszczyły kiłkanaście czołgów i wozów opancerzonych, 
zestrzeliły 4 śmigłowce i jeden samolot Su.-25. kJ tym samym dniu 
prezydent Czeczenii gen. Dżochar Dudajew wystosował do władz 
Rosji ultimatum, żądając oficjalnego przyznania sią Rosji, że 
żołnierze rosyjscy uczestniczą w wałkach w Czeczenii, .jeżeli 
Rosja nie spełni tego żądania w ciągu 48 godzin Í tj . do godziny 
18.00 dnia 29.11.1994r.), wówczas wziąci do niewoli żołnierze 
rosyjscy zostaną przez władze Czeczenii - zgodnie z przepisami 
międzynarodowymi - uznani za najemników i bandytów i jako 
przestępcy wojenni zostaną rozstrzelani. \,4 odpowiedzi prezydent
Rosji Borys Jelcyn również w'/stosował 48 godzinne ultimatum 
(termin mija o gadzinie 6.00 w dniu 01=12.l994r.) żądając od 
stron k on f 1 i k tu c z ec z eós k i eg o z łożeń i a b r on i . □ r z y pad k u.
nie podporządkowania się ultimatum Borys Jelcyn ogłosi w 
republice stan wyjątkowy i użyje wszystkich dostępnych środków 
aby wyegzekwować swoje decyzje. Stanowisko Jelcyna jest 
konsekwencją Jego dekretu z dnia 03.il.l994r. w sprawie ochrony 
obywateli rosyjskich za granicą '=

70 Dekret prezydentaBorysa Jelcyna dotyczący działalności zagra­
nicznych placówek Federacji Rosyjskiej w przypadku zagrożenia 
interesów obywateli rosyjskich przebywających za granicą. 
Dekret powołuje instytucję "sytuacji nadzwyczajnej", wylicza­
jąc konkretne przypadki (przede wszystkim zagrożenia życia 
i zdrowia obywateli rosyjskich), w jakich winny działać zagra­
niczne placówki ros‘yjskies

—szczególnie zaostrzenie stosunków międzynarodowych oraz 
bezpośrednia groźba agresji przeciwko Federacji Rosyjskiej.

- agresja wymierzona w Federację Rosyjską;
- napaść na kraj pobytu ob^ywateli rosyjskich;
- udział tego kraju w konfliktach zbrojnych;
- prowadzenie działań wojennych w krajach sąsiadujących 

z krajem pobytu obywateli rosyjskich;
- szczególne zaostrzenie sy^tuacj i wewnętrznej w tym kraju;
- przejawy ekstremizmu i akty terroru wobec instytucji Fede­

rac j i Rosyjskiej za granicą i jej poszczególnych obywateli
- klęski żywiołowe, epidemie, poważne awarie i katastrofy 

w kraju pobytu Rosjan;.
- inne sytuacje nadzwyczajne, itd.



z misja^ mediacyjna^ do Czeczenii w sprav=̂ ie jeńców rosyjskich 
udała si^ delegacja Dumy Państwowej oraz szef parlamentarnego 
Komitetu ds. Obrony Siergiej Juszenkow. Uzyskał on zapewnienie 
zawieszenia spełnienia groźby rozstrzelania jeńców rosyjskich 
wziętych do niewoli podczas sobotniego szturmu na Sroznyj.

Pomoc w med iacj ac h zaoferowa1 i równ ieź s

- Vytautas Landsbergis - b. prezi^dent Litwy;
- Rusłan Auszew - prezydent Rosyjskiej Republiki Autonomicz­

nej - Inguszetii;
- Michaił Gorbaczow - b. prezydent ZSRR.

Ze wzgl<i?du na traktowanie przez strony rosyjska^ konfliktu 
czeczeńskiego za wewn^trzn^ sprawi^ Rosji, udział Litwy w 
mediacjach jest dla strony rosyjskiej nie do przyjęcia.

Strona rosyjska podjł^ła również działania dyplomatyczne, aby 
zapewnić sobie neutralność innych państw wobec konfliktu 
czeczańs-kiego;

- porozumienie z Gruzj^ą oraz decyzja Eduarda Szawardnadze o 
zamknięciu granicy gruzińsko-czeczeńskiej utrudni ewentu­
alne wsparcie prezydenta Dudajewa przez ochotników kaukas­
kich =

Dekret postanawia również, iż w przypadku sytuacji nadzwyczaj- 
n yc h p re z yd en t Fed e rac j i Rosyj s k i ej pod ej m i e decyzje w s p rawac h;

- ewakuacji obywateli rosyjskich;
- użycia konkretnych sił i środków dla zapewnienia ewakuacji 

o bywa te1 i rosyj s kic h;

- tymczasowego wstrzymania i ograniczenia) działalności ro­
syjskich instytucji za granicę.

Dekret zobowiązuje rząd Federacji Rosyjskiej, by w ciągu miesią­
ca określił środki konieczne dla ewakuacji obywateli rosyjskich 
z zagranicy w przypadku zaistnienia sytuacji nadzwyczajnej.



- oficjalne stanowisko USA również uznaje sprawy Czeczenii 
za wewnętrznej sprawę Rosji.

- podobnie przychylne dla Rosji stanowisko zajęli ambasador- 
Dwie paiistw muzuimaiiskich akredytowanych w Moskwie.

- przewodnicz£jcy Rady Najwyższej Białorusi Mieczysław Grib - 
zaznaczając, że problem Czeczenii jest wewwętrznę sprawę 
Rosji - zaapelował o pokojowe rozwięzanie konfliktu.

- liBZ Kazachstanu — wydało oświadczenie, w którym stwierdza, 
iż konflikt w Czeczenii jest wewnętrzna sprawa Rosji, a 
dalsza eskalacja konfrontacji pocięoajęcej za sobą ofiary 
w ludziach może mieó negatywne następstwa nie tylko dla 
regionu kaukaskiego;

- podobne stanowisko zajęła Ukraina;
- MSZ Jugosławii - kwestia Czeczenii jest wewnętrzna sprawa 

Rosji, która ma prawo podejmowania działań dla ochrony 
własnego systemu państwowego.

Poparcia Czeczenii udzielili natomiast;

- Białoruski Front Ludowy i ukraińscy nacjonaliści, którzy 
postanowili wysłaó ochotników na pomoc Dudajewowi;

- posłowie litewskiego parlamentu - skrytykowali Zachód oraz 
państwa muzułmańskie iż traktują konflikt w Czeczenii jako 
wewnętrzna sprawę Rosji, ostrzegając że wojna ta może 
przerodzić się w wojnę w innych regionach kraju i 
doprowadzić do powrotu totalitaryzmu.

- Konfederacja narodów Kaukazu'"^ i 14.12.1994r . przewodniczący 
Parlamentu Narodów Kaukaskich Ali Alijew Minczifowicz po-

Konf ederac j a Narodów Kaukaskich jest nieformalna struktura- 
Powstała w 1991r. i skupia trzy republiki: Północna Osetię, 
Czeczenię, Abchazję oraz 20 narodów kaukaskich. Każdy z 20 
narodów ma 3 przedstawiciel i w Parlamencie Konfederacji. Organem 
wykonawczym jest prezydent. Celem Konfederacji jest ustanowienie 
Republiki Kaukaskiej od Morza Kaspijskiego do Morza Czarnego 
(t j . Dagestanu do Abchazji). Siedziba, Konfederacji jest stolica 
Abchazji - Suchumi. Konfederacja wniosła duży wkład w uzyskanie 
niepodległości przez Abchazję.



informował o prowadzaniu powszechnej mobilizacji uui iu L; łi- 
ków gotowych walczyć w obronie Czeczeni)=

Prowadząc działania zbrojne przeciwko armii prezydenta
Dudajewa strona rosyjska konsekwentnie niszczy lotniska i
samoloty czeczeńskie. 30.il.l994r. zbombardowane zostało
wojskowe letnisko w Groźnym, na którym zniszczono 1 0 samolotów.
01.12.í994r. lotnictwo rosyjskie dwukrotnie bombardowało stolicy
Czeczenii. Celem nalotów było zgrupowanie wojsk rządowych.
Wydaje si^ jednak że bez wzglądu na sposób w jaki wojska
rosyjskie zdobędą Groznyj, czy draga kolejnego stopniowego
zajmowania newralgicznych obiektów w państwie, czy też przy
pomocy desantu oddziałów specjalnych, nie ustrzegą oia one
wciagniâcia w walka partyzancka? która wzorem operacji
afgańskiej może przynieść poważne straty strome rosyjskiej .
Korespondenci opisujący przygotowańia wojenne Czeczenii zwracaja
uwagą, że “każdy mniej lub bardziej odpowiedni odcinek drogi
każde wzniesienie lub łuk drogi zamieniano w punkt oporu. Mosty
zostały zablokowane żelbetowymi blokami lub zaminowane“, a
oddziały pospolitego ruszenia przygotowują sią do walki

72na terenie całego kraju.

Ultimatum Jelcyna oodporzackowały sią wojska opozycyjne i 
przerwały działania zbrojne, wojska rządowe natomiast odrzuciły 
żądania prezydenta Rosji. Wyraziły jednak gotowość do negocjacji 
z Rosjąna płaszczyźnie “dwóch niepodległych państw -- Czeczenii 
1 Rosji“. 02.l2.i994r. wiceprzewodniczący Dumy F‘aństwowej 
Walerij Kowaliow przedstawił 7-mio punktowy plan zakończenia 
konfliktu w Czeczenii.

Plan ten zakłada;

- złożenie broni przez strony konfliktu;

72 Kzeczpospol1 ta nr 2G9(393o) z dnia Í3.12.l994r





nartiszeniefn przez Roejan traktatu CFL-i <o ograniczeniu sii 
koni^encjanalnych V4 Europie) = który prze^^iduje, że w cym rejonie 
kraju (t j . na południowej flance w rejonie północnego Kaukazu) 
Rosja może posiadać dwie dywizje wojska oraz składy sorzłiitu 
uzbrojenia stanowis^ce wyposażenie dwóch następnych dywizji.

05=12.i994r. minister obrony Rosji gen. Paweł braczow 
(decyzję Rady Bezpieczeiistwa Rosji został szefem specjalnej 
grupy ds. Czeczenii) zakomunikował stronie czeczeńskiej, że na 
mocy dekretu prezydenta Jelcyna wszystkie walczęce w Czeczenii 
strony maję złożyć broń do i C . 12.1994r. 06.i2.1994r. we wsi
Ordżonikiucewskaja w Inguszetii doszło do spotkania ministra 
obrony Rosji gen. oraczowa z prezydentem Czeczenii gen. 
Dżocharem Dudajewem. Rezultatem rozmowy była zapowiedź 
uwolnienia wszystkich rosyjskich żołnierzy i oficerów wziętych 
do niewoli podczas nieudanego ataku sił opozycyjnych wspieranych 
przez najemników rosyjskich na Groznyj 26 listopada 1994r.ę oraz 
ustalenisj że siły zbrojne nie będę użyte do rozwięzania 
konfliktu czeczeńskiego.

Uzbrojenie sił zbrojnych Czeczenii stanowi głównie sprzęt 
pozostawiony przez wycofujęcę się z tego rejonu Kaukazu w 1991r. 
armię rosyjskę. Ocenia się że armia czeczeńska posiada^

- conajmniej dwie baterie rakiet taktycznychi
- 590 szt. różnego rodzaju broni przeciwpancernej 5

- ponad 135 działj
- ponad 40 tys. różnego rodzaju broni strzeleckiej.

Czeczenia nie ma w zasadzie zorganizowanych sił zbrojnych. Armię 
republiki stanowię głównie ochotnicy i małe grupy partyzanckie, 
oraz oddziały specjalne między innymi złożone z ochotników wal— 
częcych uprzednio po stronie Abchazji w wojnie z Bruzję (Brygada 
Abchaska).

08.1: .1994r. sytuację w Czeczenii zajmowały się obie izby oarla-
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n oźc i z rej on ów wa1k.

Od momentu wkroczenia do Czeczenii tj . od 12.12.1994r. woj­
ska rosyjskie dążyły do okrążenia Groźnego prowadząc systematy­
czne bombardowania miasta i lotnisk niszcząc samoloty i sprząt 
ciężki zwolenników prezydenta Du.dajewa« i4»ł2.1994r. walki pozy­
cyjne toczyły się w odległości ck = 15 km od stolicy Czeczenii w
rejonie wsi Pierwomajskoje. W innych rejonach, drogi 
mas z e ruj ąc y m d y w i z j om blok o wały n i eu z b ro j on e g ru. py mężc z y z n , 
starców, kobiet i dzieci. Pomimo determinacji ludności 
czeczeńskiej w dniu 15.i2.1994r. wojska rosyjskie zamknęły 
pierścień okrążenia wokół stolicy Czeczenii i zatrzymały się w 
odległości ok. 8 km od miasta, a prezydent Jelcyn przedłużył o 
48 godzin rosyjskie ultimatum <do 24.00 dn.17=12.1994r.), oraz 
wystąpił z ponowną propozycją podjęcia negocjacji ze stroną cze­
czeńską, zapewniając że jeżeli na czele delegacji stanie prezy­
dent Dudajew, to ze strony rosyjskiej wystąpi delegacja o odpo- 
wiedio wysokim szczeblu wyposażona w adekwatne pełnomocnietwa= 
Prezydent Jelcyn zaproponował przeprowadzenie wolnych wyborów w 
republice Czeczenii. Po zapowiedziach zamachów terrorystycznych 
na elektrownie jądrowe w Rosji i na Ukrainie, w odwecie za wkro­
czenie wojsk rosyjskich do Czeczenii, w dużych miastach Rosji 
wybuchła psychoza strachu. Np. ludność w obawie przed zatruciem 
wody wykupuje w sklepach wodę mineralną; w obawie przed zamacha­
mi bombowymi nie korzysta się ze środków komunikacji miejskiej, 
a szczególnie z metra. Od i5.i2.1994r. w Moskwie wprowadzono 
szczególne środki ostrożności i ochronę obiektów użyteczności 
publicznej, a ulice patrolują wzmocnione patrole wojska i mili­
cji. Tego samego dnia plan rozwiązania kryzysu w Czeczenii prze- 
d 5 taw i ł Eiżoc ha r Dud aj ew .

P1an ten przewiduj e ;

- kontynuowanie rozmów czeczeńsko—rosyjskich;
- zawieszenie broni;
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członków iMNP wspólnych sił zbrojnych. Mołdawia opowiada si^ za 
wycofaniem w ciągu iS miesięcy ze swoich terenów staćjonujsącej 
tam 14 Armii Rosyjskiej (ogółem 15 tysięcy żołnierzy). Strona 
rosyjska proponuje 36 miesięczny termin i uzależnia wycofanie 
się od przyznania specjalnych praw Republice Naddniestrzariskiej 
zamieszkanej w dużej części przez Rosjan, oraz domaga się uczes­
tniczenia Mołdawii w kosztach wycofywania aruiii i w'/płacania 
emerytur rosyjskim wojskowym mieszkającym w Mołdawii (na podobne 
żądania strony rosyjskiej w sprawie 10 tys. emerytowanych woj­
skowych rosyjskich zgodziła oię Estonia, dzięki czemu 
31.08.1994r. jako termin wycofania wojsk rosyjskich z tej repu­
bliki bałtyckiej został przez stronę rosyjską dotrzymany). Spra­
wa wycofania wojsk rosyjskich z rejonu Naddniestrza jest 
szczególnie kłopotliwa dla secesjonistów, gdyż tylko dzięki po­
mocy 14 Armii doprowadzili oni do utworzenia prorosyjskiej Repu­
bliki Naddniestrzaóskiej. Przywódcy secesjonistów uważają że 
niedopuszczalne jest wycofanie wojsk rosyjskich bez określenia 
statusu politycznego dążącego do suwerenności regionu Naddnie­
strza, ponieważ wycofanie 14 armii doprowadzi do ponownego naru­
szenia równowagi sił i wznowienia konfliktu zbrojnego w którym 
zginęło tysiące ludzi. Strona Naddniestrzaóska chce ponadto 
przejąó część uzbrojenia 14 Armii, jednak ani Moskwa, ani Kiszy- 
niów m e  wyrażają na to zgody. Mołdawia jest ostatnią spośród 
dawnych republik radzieckich w której stacjonują wbrew jej woli 
wojska rosyjskie (do 31.08.1994r. wojska rosyjskie wycofały się 
z Łotwy i Estonii). 30.il.l994r, na Sesji Zgromadzenia 
Parlamentarnego Unii Zachodnioeuropejskiej prezydent Rumunii łon 
iiiescu stwierdził "Rumunia uznaje paóstwo mołdawskie, co nie 
znaczy, że uznaje mołdawski naród. Chociaż Mołdawia historycznie 
stanowiła część składową państwa rumuńskiego, to w nowej 
sytuacji po rozpadzie ZSRR Bukareszt jako pierwszy uznał jej 
niepodległość i nie podnosi kwestii przyłączenia Mołdawii do 
Rumunii'^
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^ pierwszej fazie konfliktów Rosja bardzo cz<i?sto podejiTiujs 
decyzje o pozostawieniu regionu samemu sobie , co stwarza nie­
llez piec zeńs two rozprzestrzen ian ia si^ kon f i i k tów = Armia Rosyj ska

8 0oskarżana jest o uzbrajanie stron konfliktów

Tym, co niepokoi, to okresowa eskalacja walk i zrywanie do 
tychczasowych porozumień oraz brak postępu w kierunku 
osi^łgni^cia ostatecznego rozwiiłzania,

Rosja podejmuje intensywne działania w celu uzyskania zgody 
ONZ, aby wojska rosyjskie biorące udział w działaniach zpobiega— 
jącym konfliktom na obszarze byłego ZSRR miały status sił poko­
jowych i działały pod flag^ ONZ.

Na takie reprezen towanie swojej działalno^ici Organizacja 
Narodów Zjednoczonych i jej sekretarz generalny Butos Ghali nie 
wyraża zgody, ponieważ ONZ nie może prowadzić operacji, których 
sama nie rozpoczynała. Nie ma natomiast przeszkód, aby wojska 
rosyjskie brały udział w pokojowych opreacjach na terytorium 
byłego ZSRR pod flagsą Rosji. Ng Butrosa Ghali takie operacje 
mogłyby być prowadzone w ścisłej współpracy z ONZ i z udziałem 
jej obserwatorów na Zakaukaziu lub w Tadżykistanie.

Tymę co niepokoi w przebiegu konfliktów na obszarze WNP, to 
okresowa eskalacja walki, zrywanie dotychczasowych porozumień 
oraz brak postępu w kierunku osi^ągania ostatecznych rozwiaizań 
pokojowych.

Nybuch wojny w Czeczenii prowadzić może do zmian na scenie 
politycznej w Rosji.
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Np. konflikt pomiędzy Armenisą i Azerbej dżanem o Nagorno- 
Karabach ?

Dmitri V. Trenin, Powierzania = = = , str. 42^

1 4 4














